PROTOKÓŁ Nr 21/2015
z dnia 15 maja 2015 r. 
z posiedzenia Zarządu Powiatu Pyrzyckiego


Lista obecności oraz proponowany porządek posiedzenia stanowią załączniki do niniejszego protokołu. 

Ad. 1. 
Starosta Kazimierz Lipiński powitał zebranych i po stwierdzeniu quorum przedstawił porządek posiedzenia. Porządek oraz protokół z poprzedniego posiedzenia zostały przyjęte w wyniku głosowania: 5 głosów za. 
Ad. 2.

Starosta powitał przybyłego na posiedzenie Zarządu Zenona Mirowskiego dyrektora Wydziału Ochrony Środowiska, Leśnictwa i Rolnictwa, poinformował, że Zarząd kontynuuje rozmowy z dyrektorami wydziałów i poprosił dyrektora, aby przedstawił strukturę wydziału, zadania, którymi zajmują się jego pracownicy, ewentualne problemy i przyszłość wydziału.

Zenon Mirowski powiedział, że w skład wydziału wchodzą cztery osoby plus dyrektor. Wydział zajmuje się głównie zadaniami wynikającymi z ustawy Prawo ochrony środowiska, ustawy o odpadach, ustawy o ochronie przyrody, ustawy Prawo wodne i ustawy Prawo geologiczne i górnicze, ustawy o ochronie gruntów rolnych 
i leśnych, ustawy o rybactwie śródlądowym, ustawy Prawo łowieckie. Dwóch pracowników ma niedługi staż, natomiast pozostali pracują w tym wydziale od początku powstania powiatu. Doświadczenie tych pracowników powoduje, że wydział funkcjonuje sprawnie. Nawet w przypadku spraw konfliktowych, z punktu widzenia klienta, sprawy są załatwiane zgodnie z prawem. 


Walenty Darczuk zapytał o wynagrodzenie pracowników oraz jak wygląda współpraca z gminami w dziedzinie ochrony przyrody.


Zenon Mirowski wyjaśnił, że młodzi pracownicy zarabiają ok. 2 000 zł brutto, pracownicy z dłuższym stażem i dyrektor mają zarobki trochę wyższe. Współpracę 
z gminami w dziedzinie ochrony przyrody ocenił bardzo dobrze. Najważniejszym zadaniem jest wydawanie zezwoleń na wycinkę drzew na gruntach gminnych 
i uzyskiwanie zezwoleń od gmin na wycinkę drzew na gruntach Skarbu Państwa. Wydział przeprowadza kontrolę nasadzeń. Zdarzają się przypadki odmowy na wnioski o pozwolenie na wycinkę.

Walenty Darczuk zauważył, że cała odpowiedzialność, w opinii publicznej, za wycinanie drzew spada na powiat. Pomimo, że gmina podejmuje decyzje o wycince, to wina spada na powiat, bo powiat pozytywnie zaopiniował wycinkę.

Zenon Mirowski wyjaśnił, że gmina składa uzasadniony wniosek, który jest sprawdzany, a drzewa podlegają oględzinom. W przypadku wniosków nie mających ważnych podstaw nie wydaje się pozwolenia na wycinkę.


Walenty Darczuk zapytał o realizację Programu Ochrony Środowiska przyjęty przez Radę Powiatu Pyrzyckiego.

Zenon Mirowski wyjaśnił, że większość działań wydziału jest wpisana w ten program i jest on na bieżąco realizowany. Podał przykład pozwoleń wodno-prawnych na ujęcia wód. Wnioskodawcy zawyżali deklarowany pobór wody. Teraz pozwolenie jest wydawane na rzeczywiście pobraną wody na podstawie wskazań licznika. 
Z zakresu gospodarki odpadami jest przeprowadzana kontrola informacji składanych przez pracodawców i stały monitoring tego co dzieje się z odpadami szczególnie 
z odpadami niebezpiecznymi.

Zdaniem Walentego Darczuka najpoważniejszym problemem jest właśnie gospodarka odpadami. Co raz więcej jest dzikich wysypisk. Gminy odsuwają się od tego problemu.


Zenon Mirowski wyjaśnił, że powiat realizuje zadania w ramach swoich kompetencji. Problem jest zauważany i w ramach współpracy z gminami gminom są przekazywane informacje o takich miejscach. Ustawa o utrzymaniu czystości 
i porządku powinna być zrozumiała dla wytwórców odpadów. Nie ma ograniczenia ilości oddawanych odpadów jest tylko kwestia segregacji. Mimo to ludzie wywożą je nielegalnie. Jeżeli nie zostanie wprowadzony system kontroli gospodarki odpadami, to odpady będą nadal leżały przy drogach i w lasach. Kompetencje zostały przekazane przedsiębiorcom, to nadzór powinna sprawować gmina. Gdy przedsiębiorca zrywa umowę z odbiorcą odpadów, to nikt nie sprawdza co się dalej dzieje z jego odpadami. Analiza deklaracji ilości odpadów wskazuje, że nie są one rzetelne. Na osiedlach pojemniki się przepełniają. Wiatr i psy roznoszą śmieci. Nikt nie rozlicza z tego spółdzielni mieszkaniowej. Dookoła miejscowości widać porzucone telewizory, lodówki części samochodowe. Pomimo tego, że jest Policja, straż miejska to nie można nad tym zapanować. Dlatego, że nie ma systemu kontroli.

Starosta spytał czy to musi być nowy system, czy obowiązujące prawo nie pozwala na to, żeby organy samorządowe nie naruszając niczyich kompetencji mogły ten problem rozwiązać. Mamy Policję, urzędy samorządowe jedną z najlepszych ustaw o utrzymaniu czystości i porządku, ustawę o odpadach i jesteśmy bezsilni? Na co mamy jeszcze czekać? Bywa tak, że nie da się stworzyć przepisu prawa na wszystko. Musi być mądrość, doświadczenie, porozumienie, odpowiedzialność. Jeżeli nikt nie rozwiązuje problemu, to znaczy, że nikt nie ma do tego kompetencji. Nie czekajmy na nową ustawę z ulicy Wiejskiej w Warszawie. Zastanówmy się, co możemy zrobić.

Zenon Mirowski zaproponował rozstawianie kamer monitorujących 
w newralgicznych punktach i nagłaśnianie tego. Z własnego doświadczenia podał przykład znalezienia sprawcy, ale zakończyło się to uniewinnieniem ze względu na małą szkodliwość czynu. 


Starosta zauważył, że wycinane są drzewa bez pozwolenia. W parku 
w Żabowie, który słynął z unikatowych okazów wycięto już większość drzew.

Wicestarosta Bartłomiej Królikowski ocenił skuteczność ustawy, która miała doprowadzić do likwidacji dzikich wysypisk. Ten cel nie został osiągnięty. Ustawa doprowadziła natomiast do monopolizacji rynku, sprzyjania dużym przedsiębiorcom gospodarującymi odpadami, które uzyskały pewnego płatnika w postaci samorządów, a znaczne ryzyko niewypłacalności przejęły gminy. Gminy nie są tak zdecydowane w egzekucji należności jak przedsiębiorstwa prywatne. Dlatego niewypłacalność się rozszerza. Powoduje to podwyższanie opłat, ale dla tych, którzy płacą. Uczciwi będą tracić coraz więcej. W pierwszych przetargach stosowano ceny dampingowe. Na przykład w Związku Gmin Dolnej Odry istnieje tylko jedno przedsiębiorstwo, które już ma monopol na gospodarkę odpadami i za parę lat będzie dyktowało warunki. Powszechność tego zjawiska nie prowadzi w dobrym kierunku. Odrębną sprawą jest kwestia edukacji. Nie wiele osób ma wiedzę, że może odstawić do odbiorcy dowolną ilość śmieci bez ponoszenia dodatkowych opłat. Większość myśli, że może tylko zapełnić posiadany pojemnik. Należy tę wiedzę upowszechniać. Jeszcze inne zagadnienie to egzekucja naruszenia przepisów

Starosta podał przykład działania edukacyjnego polegającego na wyłożeniu przed Ratuszem śmieci zebranych przy drogach przez dzieci, w ramach sprzątania świata. Skutek był niewielki, a nawet znaleźli się krytycy tej akcji. Zaproponował zorganizowanie spotkania przedstawicieli Państwowej Ochrony Środowiska, Urzędu Marszałkowskiego i urzędów gmin w celu wypracowania skutecznej metody respektowania przepisów ustawy o utrzymaniu czystości i porządku. Zaśmiecanie 
i zanieczyszczanie środowiska stało się ogólnie akceptowalne. Przykładem mogą być zbiorniki bezodpływowe. Tam, gdzie nie ma oczyszczalni wszystkie nieczystości przedostają się do ziemi i nikt tego nie kontroluje.

Zenon Mirowski dodał, że podobnie jest z wytwórcami odpadów. Składają oni informację o wytworzonych odpadach i na tym się kończy. Nikt tego nie sprawdza. Odpady porozbiórkowe trafiają bezpośrednio na drogi, nie są jednak rozdrabniane. Wydawanie pozwolenia na rozbiórkę nie wiąże się ze sprawdzeniem w jaki sposób materiał rozbiórkowy został zutylizowany. Może powinny być wyznaczone miejsca składowania gruzu, który później byłby zagospodarowany. Jakość wód stale ulega pogorszeniu. Olbrzymie ilości ścieków trafiają do gruntu i nie ma nad tym kontroli.

Janusz Budynek zwrócił uwagę na wydawanie samorządowych środków na ochronę przyrody niezgodnie z przeznaczeniem, podkreślając, że najważniejsza jest zmiana mentalności mieszkańców.

Starosta dodał, że działania ekologiczne prowadzi się od 25 lat i skutki są takie, że kolejne pokolenia wyrzucają śmieci do rowów.  

Walenty Darczuk zauważył, że działacze na rzecz ochrony przyrody nie mają następców.

 Zenon Mirowski podał przykład zachodnich krajów, w których istnieją instytucje pilnujące przestrzegania zasad gospodarowania odpadami, mające szerokie uprawnienia i egzekwujące przestrzeganie prawa. U nas instytucje przerzucają odpowiedzialność na inne instytucje. Obywatele czują się bezkarni, bo przepisy gwarantują im możliwość nie wpuszczenia kontrolera na teren posesji. Kontrole muszą być wcześniej zapowiedziane i mieć ściśle określony zakres.

Andrzej Wabiński podał inny ciągle nierozwiązany problem psich odchodów. W mieście nie można bezpiecznie chodzić po chodnikach. W Anglii obywatel dostaje mandat tylko za to że nie ma przy sobie akcesoriów do sprzątania, idąc z psem na spacer. Bo to oznacza, że nie posprząta po psie. U nas osiedlowe trawniki to toaleta dla psów. Nie wiadomo jak to się dzieje, że niektórzy mieszkańcy nie mają pojemników na śmieci, czy nikt tego nie kontroluje? Śmieci takich mieszkańców trafiają pod osiedlowe pojemniki.


Starosta zastanawiał się czy niezgodne z prawem byłoby żądanie od osób uzyskujących pozwolenie na rozbiórkę potwierdzenia zutylizowania odpadów. 


Mirosław Bitenc zauważył, że niereagowanie oznacza przyzwolenie. Nie ma u nas nieuchronności kary, nie ma przymusu posiadania kosza na śmieci, nie ma przymusu posiadania szczelnego szamba. Są miejscowości, w których nie ma oczyszczalni, szamba wylewają się na ulice i nikt nie reaguje. Inny przykład powszechnego omijania prawa dotyczy starych samochodów. Kasacja jest kosztowna dlatego sporządza się umowę sprzedaży osobie, która już nie żyje, 
a części samochodu, których nie można sprzedać trafiają do lasu. Nikt nie reaguje, nikt nie szuka nowego właściciela. Samochody są też sprzedawane nieletnim lub bezrobotnym, wobec których nie ma możliwości wyegzekwowania opłat ubezpieczeniowych. Wydział komunikacji powinien weryfikować umowy. 

Mirosław Bitenc zgodził się ze Starostą, że powinno dojść do spotkania 
z przedstawicielem Urzędu Marszałkowskiego, na który zostaną mu przekazane te wszystkie problemy i zobowiązać go do tego by sprawa trafiła do ministerstwa i dalej. Muszą być ludzie, którzy będą mieli legitymację do tego by przeprowadzać kontrole 
i nakładać kary bez względu na opór kontrolowanego.


Starosta zadeklarował doprowadzenie do spotkania w celu uregulowania zasad egzekwowania przepisów ustawy o utrzymaniu czystości i porządku oraz ustawy o odpadach.

Następnie Starosta poprosił Ryszarda Grzesiaka dyrektora Szpitala Powiatowego w Pyrzycach o przybliżenie Zarządowi sytuacji szpitala, jego problemów, kwestii kadr, jakości świadczonych usług oraz potrzeb. 

Ryszard Grzesiak podkreślił, że udało się doprowadzić do dobrej sytuacji mimo przeprowadzenia wielu inwestycji. Zaprosił członków Zarządu do obejrzenia placówki i wykonanych inwestycji. Miniony rok został zakończony bardzo dobrym wynikiem z dochodem 360 tys. zł. Obecny rok jest trochę trudniejszy z powodu wprowadzenia pakietu onkologicznego. Spowodował on zmniejszenie kontraktu na te usługi na oddziale chirurgicznym. Dodatkowo Wojewoda zobowiązał szpitale do bezwzględnego przyjmowania wszystkich pacjentów. Powoduje to wzrost usług, nie objętych kontraktem z NFZ. W pierwszym kwartale tego roku szpital wykonał już usługi ponadlimitowe na kwotę 740 tys. zł. Z tej kwoty udało się dyrektorowi uzyskać zwrot ok. 360 tys. zł. Pozostała kwot jest jeszcze do rozliczenia w późniejszym czasie. Kadra lekarska jest na dobrym poziomie. Na oddziale ortopedycznym jest na bardzo dobrym poziomie. Oddział został wyposażony w nowe łóżka i sprzęt medyczny. Oddział przyjmuje pacjentów z różnych rejonów kraju. Oddział chirurgiczny kierowany jest przez lekarza, który uzyskał pierwszą pozycję 
w plebiscycie Głosu Szczecińskiego na najlepszego doktora. Na trzeciej pozycji znalazła się też lekarz tego oddziału. W czołówce rankingu znalazły się dwie pielęgniarki. Na oddziale chorób wewnętrznych jest problem z zapewnieniem dyżurów i trwają poszukiwania lekarzy. W szpitalu pracuje siedmiu anestezjologów. Na wszystkich oddziałach zatrudniona jest pełna kadra zgodnie z wymogami NFZ. Zatrudnienie pielęgniarek na kontraktach powoduje, że jest pełna obsada. Pielęgniarki chętnie przychodzą na dodatkowe dyżury. W poradniach specjalistycznych też jest pełna obsada lekarzy. Szpital prowadzi opiekę nocną 
i świąteczną. Dyżury pełni 10 lekarzy zapewniając pełną opiekę. Szpital dostosowuje się do wymogów unijnych. Podjęto decyzję o modernizacji oddziału chorób wewnętrznych, bloku operacyjnego, izbę przyjęć i oddziału intensywnej terapii. Zlecono przygotowanie dokumentacji. Dokumentacja na oddział chorób wewnętrznych kosztowała 36 900 zł. Oddział zostanie przeniesiony na drugie piętro obok zakładu opiekuńczo-leczniczego. Prace są wykonywane siłami własnymi, przy wsparciu pracowników kierowanych przez Powiatowy Urząd Pracy. Koszt dokumentacji na blok operacyjny to 81 180 zł, na izbę przyjęć 36 900 zł, na oddział intensywnej terapii 73 800 zł. Nie są one jeszcze zapłacone. W sumie potrzebne są środki w wysokości ok. 230 tys. zł. Posiadanie dokumentacji jest potrzebne do rozpoczęcia prac i przy ubieganiu się o środki zewnętrzne. Szpital przed ośmioma laty przeznaczył ok. 5 milionów złotych na termomodernizację i zakup sprzętu medycznego. Jednak sprzęt medyczny sprzed 8 lat jest już przestarzały. Prowadzone są rozmowy na temat wynajęcia cyfrowego aparatu RTG. Jest to koszt ok. 6 tys. zł miesięcznie i możliwość zakupu po dwóch latach. Konieczny jest nowy aparat USG, którego cena to ok. 200 tys. zł. Inne potrzebne urządzenia to aparat do znieczuleń - 140 tys. zł, kardiomonitor - 50 tys. zł, kolonoskop i gastroskop - 140 tys. zł. Inwestycja w sprzęt do zabiegów endoskopowych jest opłacalna, bo NFZ akceptuje i finansuje te usługi. Koszt myjki do tych urządzeń to 50 tys. zł. W związku z tym dyrektor poprosił Zarząd o rozważenie możliwości udzielenia poręczenia kredytu, który szpital zaciągnął by na te zakupy. Prace remontowe wykonywane własnymi siłami pozwolą na sukcesywną poprawę stanu jednostki, a w przypadkach koniecznych prace będą zlecane firmom specjalistycznym. Możliwości pozyskania dodatkowych środków są niewielkie. NFZ nie wyraża zgody na zwiększenie kontraktu. Nawet w przypadku jedynego w rejonie kilku powiatów i bardzo dobrego oddziału ortopedycznego.

Walenty Darczuk poprosił o wyjaśnienie zasad pakietu onkologicznego i jakie mogą być skutki zmniejszenia kontraktu dla chirurgii.

Ryszard Grzesiak wyjaśnił, że na oddział chirurgiczny przeznaczono 3 200 punktów, każdy punkt jest wyceniony na 52 zł. Pacjenci są leczenie według określonych procedur. Każda procedura jest wyceniona i szpital dostaje taką kwotę jaka wynika z procedury, a nie z rzeczywistych kosztów leczenia. Pakiet onkologiczny polega na tym, że z 3 200 punktów dla oddziału chirurgicznego zostało wyłączonych 813 punktów na zabiegi onkologiczne. Często pacjenci przyjęci do szpitala i zdiagnozowani zgodnie z procedurą onkologiczną wybierają inne placówki do przeprowadzenia zabiegu. W przypadku operacji nowotworów bez wprowadzenia procedury onkologicznej rozliczanie jest według procedury normalnych operacji. Mimo tego szpital w I kwartale wykonał ok. 800 punktów w pakiecie onkologicznym. Wprowadzenie pakietu onkologicznego jest krytykowane nawet przez duże szpitale 
i znanych lekarzy. 
Walenty Darczuk spytał o zalecenia Wojewody zobowiązujące szpitale do przyjmowania wszystkich zgłaszających się pacjentów oraz o zakres działań dostosowujących szpital do standardów unijnych.
Ryszard Grzesiak wyjaśnił, że w Szpitalu Powiatowym nie było takich drastycznych przypadków. Każdy przypadek odmowy jest uzasadniony. Jeżeli zostanie przywieziony pacjent u urazem wielonarządowym i wymaga specjalistycznej opieki, której ten szpital nie może udzielić, to powinno się go zawieźć od razu do Szczecina, a nie do Pyrzyc. Gdy zostanie przyjęty w Pyrzycach, to już szpital musi go przetransportować do Szczecina na własny koszt. Jest to problem, który próbuje się rozwiązać. W obawie przed zarzutami przyjmowani są pacjenci, którzy nie powinni być przyjęci i wykonywane są usługi ponadlimitowe. Dyrektor dodał, że do szpitala przyjeżdżają pacjenci z rejonu Bani, Barlinka, Myśliborza.
W kwestii standardów unijnych dyrektor wyjaśnił, że szpital dysponuje dużymi salami pozwalającymi na takie ustawienie łóżek jaki zalecają standardy unijne. Wystarczy tylko je poprzestawiać. Sale bloku operacyjnego są w dobrym stanie. Muszą tylko zostać wyposażone w klimatyzację. Najgorsza sytuacja jest w izbie przyjęć, dlatego będzie przeniesiona. Są małe szanse na dofinansowanie ze środków unijnych. Możliwe jest dofinansowanie informatyzacji. Prace będą postępowały małymi krokami. 
Starosta zwrócił uwagę na funkcjonowanie szpitala w przyszłości. 
W kontrakcie Samorządowym znajdą się zapisy o wykorzystaniu potencjału Geotermii. Wody solankowe mogą być wykorzystane w celach leczniczych 
i rehabilitacyjnych.

Ryszard Grzesiak zauważył, że obecnie szpital nie może nastawiać się na tego typu usługi, gdyż NFZ ich nie kontraktuje.

Ad. 3.
Starosta przedstawił wniosek o umorzenie odsetek i kosztów zastępstwa procesowego. Zarząd rozpatrywał wcześniej ten wniosek i zobowiązał wnioskodawcę do przedstawienia dowodów potwierdzających jego trudną sytuacje finansową 
i ważny interes umożliwiający Zarządowi podjęcie decyzji o umorzeniu należności. Wnioskodawca do swojego powtórnego wniosku nie dołączył żadnych dowodów. Zarząd nie wyraził zgody na umorzenie należności i zdecydował o wszczęciu procedury egzekucyjnej. Decyzja zapadła w wyniku głosowania: 5 głosów za.  
Starosta przedstawił wniosek o prefinansowanie działalności Lokalnego Punktu Informacyjnego Funduszy Europejskich. Na podstawie umowy z Urzędem Marszałkowskim Powiat Pyrzycki miał otrzymać w roku 2015 na działalność LPI dotacje w łącznej wysokości 295 000 zł. Pierwsza transza w wysokości 75 000 zł miała być przekazana do 30 kwietnia 2015 r. Jednak Urząd Marszałkowski jeszcze tych środków nie przekazał. Kolejna transza jest przewidziana w terminie do 30 sierpnia 2015 r. Wnioskuje się o przekazanie środków w wysokości 75 000 zł na działalność LPI do 30 sierpnia 2015 r. Zarząd zdecydował o prefinansowaniu działalności LPI w wyniku głosowania: 5 głosów za. Jednak w trakcie dyskusji nie zgodzono się z takim sposobem realizacji przez Marszałka Województwa podpisanego porozumienia. Zarząd zdecydował, aby wystosować w tej sprawie pismo do Urzędu Marszałkowskiego wskazujące, że jeżeli nie będą dotrzymywane terminy płatności, to Powiatu Pyrzycki zrezygnuje z prowadzenia LPI i zobowiązał Lidera LPI do przedstawienia Zarządowi projektu takiego pisma.
Starosta przedstawił wniosek o zwiększenie dochodów budżetowych 
w ramach projektu „Powiat pyrzycki – bezpieczeństwo ponad wszystko”. Wniosek dotyczy zmian w planie dochodów i wydatków na rok 2015. Do budżetu będzie wprowadzona kwota 16 481 zł pochodząca z dofinansowania Wojewódzkiego Ośrodka Ruchu Drogowego oraz z wpłat darczyńców i partnerów projektu. W opinii Skarbnika taka zmiana w budżecie należy do kompetencji rady powiatu. Zarząd wyraził zgodę w wyniku głosowania: 5 głosów za i zobowiązał Skarbnika do przygotowania stosownego projektu uchwały rady powiatu.
Starosta przedstawił wniosek o zwiększenie wydatków na bezpieczeństwo publiczne. Wnioskuje się o zwiększenie wydatków o kwotę 9 000 zł 
z przeznaczeniem na realizacje dodatkowych zadań, które nie zostały ujęte w planie na rok 2015 tzn. dofinansowanie zakupu psa dla Policji oraz sfinansowanie 10 dodatkowych patroli prowadzonych przez siły wsparcia Policji. Zarząd wyraził zgodę na przesunięcie wnioskowanej kwoty z rezerwy ogólnej. Decyzja zapadła w wyniku głosowania: 5 głosów za
Starosta przedstawił informację o żądaniu spłaty należności SPZOZ 
w Pyrzycach. Wierzyciel spółka Skamex z Łodzi nie zgadza się z uznaniem wierzytelności za przedawnioną i domaga się jej spłaty, w przeciwnym razie zapowiada wszczęcie postępowania egzekucyjnego. Opinia prawna w tej sprawie potwierdza nastąpienie przedawnienia. Zarząd nie wyraził zgody na przekazanie przedawnionych należności, zaproponował jednak szczegółową analizę i upewnienie się o nastąpieniu przedawnienia oraz zabezpieczenie się przed ewentualnymi działaniami egzekucyjnymi. Decyzja zapadła w wyniku głosowania: 5 głosów za
Starosta przedstawił wniosek o wyrażenie zgody na wynajem pokoju 
w internacie Zespołu Szkół Nr 2 CKU po obniżonych kosztach. Pokój będzie wynajęty na okres minimum jednego roku pracownikowi spółki Dall. Proponuje się obniżenie ceny za jedną dobę z 33 zł na 24 zł. Zarząd wyraził zgodę w wyniku głosowania: 5 głosów za
Starosta przedstawił wniosek o wyrażenie zgody na sprzedaż nieużywanych maszyn do obróbki drewna. Wniosek dotyczy 13 urządzeń, które nie są używane od dłuższego czasu i nie mają kabli zasilających. Ich łączna wartość wg wyceny rzeczoznawcy wynosi 8 950 zł. Pomieszczenie po byłej stolarni zostanie zaadaptowane na dział obróbki ręcznej metalu. Zarząd wyraził zgodę w wyniku głosowania: 5 głosów za
Ad. 4.
Starosta przedstawił uchwałę w sprawie powołania członków Powiatowej Rady Działalności Pożytku Publicznego w Pyrzycach. Na członków Rady, w kadencji 2015-2017, powołano przedstawicieli Zarządu Powiatu Pyrzyckiego w osobach: Mariusz Majak, Wioletta Balcerzyk i Waldemar Durkin. Zarząd podjął uchwałę w wyniku głosowania: 5 głosów za.
Starosta przedstawił uchwałę w sprawie wyrażenia opinii o wyłączeniu 
z użytkowania dróg gminnych w obrębie Łozice i Tetyń. Wójt Gminy Kozielice zamierza wyłączyć z użytkowania drogi nie spełniające warunków technicznych. Zarząd wyraził pozytywną opinię i podjął uchwałę w wyniku głosowania: 5 głosów za.
Ad. 5.
Starosta przedstawił wniosek o przekazanie Powiatowej Stacji Sanitarno-Epidemiologicznej dodatkowej powierzchni użytkowej. Wnioskowane pomieszczenie to sala nr 403 o powierzchni 81,1 m2, które zostanie podzielone 
i przeznaczone na zabezpieczenie potrzeb jednostki.  Zarząd wyraził zgodę w wyniku głosowania: 5 głosów za.
Mariusz Majak Sekretarz Powiatu poprosił Zarząd o rozważenie możliwości przeniesienia do sali nr 402, o powierzchni 35,5 m2 na tym samym piętrze, archiwum, które zostało przejęte przez Powiat po zlikwidowanym Samodzielnym Zakładzie Opieki Zdrowotnej w Pyrzycach. Zarząd wyraził zgodę w wyniku głosowania: 5 głosów za.
Starosta przedstawił wniosek o przekazanie nieruchomości oznaczonej jako działka nr 25/9 w obrębie Żabów, stanowiącej ciąg pieszy wzdłuż drogi powiatowej nr 1559Z Żabów-Mechowo w trwały zarząd na rzecz Zarządu Dróg Powiatowych. Zarząd wyraził zgodę w wyniku głosowania: 5 głosów za.
Kolejny wniosek dotyczył przekazania w trwały zarząd na rzecz Zarządu Dróg Powiatowych działki nr 202/1 przy ulicy Głowackiego w Pyrzycach z przeznaczeniem na siedzibę Zarządu Dróg Powiatowych. Zarząd wyraził zgodę w wyniku głosowania: 
5 głosów za.
Ad. 6.
Starosta przedstawił raport z wykonania programu naprawczego Szpitala Powiatowego w Pyrzycach. Zarząd przyjął raport w wyniku głosowania: 
5 głosów za.
Ad. 7.

Wicestarosta poinformował Zarząd o stanie prac nad raportem otwarcia. Początkowo dokument miał zawierać stronę finansową, ale zostanie rozszerzony 
o informacje obrazujące tendencje rozwojowe jednostek organizacyjnych ich potencjał i zapotrzebowania. Szczególna uwaga zostanie zwrócona na szkolnictwo 
i drogi powiatowe.
Kolejna informacja dotyczyła spotkań z przedstawicielami firm meblowych 
z Lipian. Firmy zainteresowane są współpracą ze szkołami i Powiatowym Urzędem Pracy.
Na tym spotkanie zakończono. Starosta podziękował zebranym za udział. 

Sporządził: 

Waldemar Durkin 
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